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Młodzież akademicka 


koi |» sprawa opłat akademic: 
NM = w taki sposób — dla 

<ży. niezwykle korzystny — Za 
tatwioną, czas jest najwyższy, aby ta 
niodzież oceniwszy objektywrie 
stan Izeczy, zorjentowała się, że padła 
ofiarą demagogj:, gdy mimoto prowa: 
dziła walkę opłatową. opierając się 
na jakichs nieporozumieniach, tracąc 
czas i sily ze szkodą dla siebie i spo- 
<czenstwa, 

TUdzO przytenr nie stwierdzić, ze 
Są w Polsce ludzie, którzy popełniają 
OC Szeregu lat w stosunku do młodzie 
ZY wielki grzech, Korzystając z faktu, 
ze obóz pomajowy, zaabsorbowany 
icznemi zadaniami na wszystkich odz 
cinkach życia i koniecznością szybkice 
S0 odrabiania zaniedbań okresu 
Przedmajowego. nie mógł w dostatccz- 
NEJ mierze zająć się sprawami młodzie 
=y, — wcisnęli się oni w jej szeregi, 
Czyniąc wśród niej spustoszenie mo» 
talne, Użyto starych metod. Rozbu: 
dzono wyobraźnię i chwycono mło» 
dzie: w sieć konspiracji, doprowadza 
jąc do aktów gwałtu. 

Nie należy sie dziwić 
że poddaje się ona latwo 
wszelkiego mowinllarstwa ideologi- 
cznego. Jeżeli młode pokolenie sięga 
przytem po najbardziej wartościowe 
ciementy ruchu ideologicznego, to 
wszystko jest w porządku. Oznacza 
ta bowiem twórczy ferment, będący 
zarzewiem przyszłej syntezy. Jeżeli 
natomiast sięga po oznaki zewnętrzne, 
Po frazes i formę, staje się wówczas 
Czynnikiem marnotrawienia młodych 


sil społecznych, czynnikiem  destruk=: 
cji. 


7 


młodziezy, 
suggestjun: 


Wierzymy, że w tej chwili nastąpił 
przełom w psychice młodzieży. Że ol- 
Drzymia większość studentów pragnie 
pracować spokojnie, wypełniając 
SWÓJ elementarny obowiązek dobre: 
go obywatela swej Ojczyzny. Wie- 
Tzymy w zdrowy instynkt i intuicję 
naszej młodzieży. Wierzymy w jej po: 
a honoru i ambicję narodową. 
Wiemy, jakie ideały napełniaja dusze 
każdego młodego pokolenia polskie: 
go. Wierzymy w jego romantyzm i 
zdelność przetwarzania go na rzeczy 
wistość, Nadejść musi czas, że mło» 
dzież pozna, iż nastroje waśni wewnęż 
rznych i nienawiści prowadzić muszą 
nie tam, gdzie każdy Polak chciałby 
widzieć wielkość swej Ojczyzny, lecz 
do zaprzeczenia wszelkiej celowości 
ruchu. Młodzież przeżyła już chyba 
ten moment chorobliwy i jest dziś go: 
towa do spełnienia w spokoju nor: 
malnej pracy obowiązków świadome» 
go swej zaszczytnej roli obywatela 
społeczności akademickiej. 

Wszystko to zakończyć trzeba apez 
lem do społeczeństwa, Biedującej mło: 
dzieży akademickiej trzeba przyjść z 
pomocą. Ta rzecz musi znależć zrozu: 
mienie u całego społeczeństwa. Ono 
musi się przejąć gorąco losem giodu= 
jących studentów i przyjść tej przy” 
szłej elicie umysłowej, tym przyszłym 
kierownikom życia państwowego, spo 
łecznego i gospodarczego z taką poz 
mocą, na jaką tylko kogokolwiek 
stać, Przecież od tego nowego inżynie: 
ra, od jego pomysłów i idei zależy 
rozwój przemysłu, od tego lekarza, 
który dziś się kształci, zależeć będzie 
W przyszłości życie każdego z nasi 
naszych dzieci. Kwestja materjalnego 
bytu młodzieży akademickiej nie moz 
że być dla nas obojętna. 

Czynniki rządowe uczyniły wszyż 
stko, co w sprawie młodzieży akades 
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kacje w Londynie. 


Rada Ligi Narodów nie przyjeła zaleceń „Białej Ksiegi". 


Londyn 21. S CRM) Rada Ligi 
odbyła wczoraj prywatne posiedzenie, 
na którem rozpatrzono zawiadomies 
nie rządu Brytyjskiego, dotyczące poz 
stanowień,  zredagowanych przez 
przedstawicieli «mocarstw palitu reń: 
skiego, a ujętych w „Białej księdze“. 

Należy podkreślić, ze odnośsiy doz 
kumestr doręczony został członkom 
Kady Ligi mieczy godz lż i 15, Rada 
zaś zwołana była na godz. lf:tą, Woż 
bec tego członkom Rady pozostało w 
najlepszym wypadku dwie godziny 
czasu na rozważenie projektu o tak 
doniosiych konsekwencjach. Przed: 
stawiając te dokumenty Radzie Ligi 
sygnatarjusze paktu  locarneńskiego 
najwidoczniej oczekiwali, że członko- 
wie Rady zadowolą się powierzchow: 
ną dyskusją i że w poniedzialek bę: 
dzie już mogle nesząpić przegłosawa: 
nie wysuniętych przez mocarstwa loz 
carneńskie ręzo!lucyj. 

Dyskusja wykazała, że 
rzucenia przez Wielką  Brytanję i 
Francję pozostałym członkom Radv 
tych. „Gecęzyi SEPRRA sico= %yrszmy 
sprzeciwem znakomitej większości 
członków Rady. 

Okazało się, że projekt rezolucyj 
zawartych w układzie sygnatarjuszy 
paktu reńskiego kryje tyle niedomó: 
wień i tyle ogólników, że zajęcie sta: 
nowiska bez przeprowadzenia szcze: 
gółowej dyskusji, wyjaśniającej inten- 
cję poszczególnych propozycyj, byłoe 
by niemożliwe. Specjalne wątpliwości 


Dziwne 


Specjalne wrażenie wywołała dekla- 
racja delegata Włoch Grandiego, któ» 
ry, mimo że dokument przedstawiony 
został w imieniu wszystkich czterech 
mocarstw paktu reńskiego, a więc w 
tej liczbie i imieniem Włoch, oświad= 
czył, że nie może wypowiedzieć się na 
temat tej rezolucji, albowiem doku» 
ment ten dopiero dziś rozważany bę: 
dzie przez rząd włoski. 

Widząc. jaki obrót przybiera dys» 
kusja, deiegat W, Brytanji min. Eden 
oświadczył, że projekt złożony -Radzie 
nie jest jeszcze projektem formalnej 
rezolucji, tembardziej, że jedno z mo- 
carstw współproponujących — Wło: 
chy, nie zajęło jeszcze stanowiska. 
Wobec tego Rada zdecvdowała, że 
mocarstwa paktu reńskiego winny 
wytłumaczyć szczegółowo znaczenie 
poszczególnych tekstów, co nastąpić 
może jedynie drogą zastosowania prot 
cedury Rady Ligi. 


próba na 


Postanowiono ' 


wywołała propozycja zwołania nowej 
konferencji międzynarodowej © za- 
kresie tak szerokim, a mównocześnie 
tak rozmaitym, jak proponują mocar- 
stwa paktu reńskiego. Inne punkty 
porządku dziennego tej konferencji 
dotyczą zagadnień, które obchodzą 
państwa nienależące do Rady Ligi, a 
nawet nie wchodzące wogóle wt skład 
Ligi. 

Tym  watpliwościom pierwszy dał 
wyraz min, Beck, który na początku 
dyskusji zabrał głos i stwierdził, że 
projekty rezolucji, przedstawione 
przez sygnatarjuszy paktu reńskiego 
ziożone zostaly Radzie Ligi bez prze: 
prowadzenia wstępnej dyskusji w ło» 
nie samej Rady, co nie odpowiada 
procedurze regulaminowej, Zazwyczaj 
Rada Ligi pe wstępnej dyskusji wys 
znacza sprawozdawcę, a w sprawach 
ważniejszych mawet specjalny komitet 
dla opracowania stosownego raportu. 
Duch procedury wymaga, aby człon» 


kami takiego komitetu byli przede: 
wszystkiem przedstawiciele tych 
państw, Fltóre nie są bezpośrednio 


zainteresowane w rozpatrywanej spra: 
wie. 

Min. Beck oświadczył w zakończeniu, 
że mając poważne zastrzeżenia zarówe 
no co do procedury, iaka zastosowa: 
no, jak i co do strony merytorycznej 
rezolucji, zastrzega <** zie 6] 
nowiska imieniem rządu polskiego. 

Deklaracja min. Becka poparta zo- 
stała przez szereg mówców. 


metody. 


też, że następne posiedzenie Rady 
które odbędzie się 'w poniedziałek o 
godz. 16, przystąpi do szczegółowej 
dyskusji dla dokładnego rozważenia 
wszystkich punktów zawartych w 
projekcie złożonej rezolucji. 


Naogół dyskusja odbyta na dzisiej- 
szem prywatnem posiedzeniu Rady 
ujawniła zdumienie ¡większości człon 
ków Rady, że niektóre państwa wciąż 
jeszcze lekceważą sobie poniekąd sze» 
rzej pojętą solidarność międzynarodo: 
wą. Metoda zastosowana przez sygna: 
tarjuszy paktu reńskiego istotnie przy 
pomina nieco metody paktu czterech, 
lub inne wypadki, w których wielkie 
mocarstwa usiłowały narzucić swe dez 
cyzje innym członkom Rady. Wypas 
dek obecny jest jeszcze drastyczniej- 
szym przykładem chęci mżycia Ligi 
dla załatwienia własnych interesów 
wielkich mocarstw, 


(zy Niemcy przyjmą zalecenia? 


Berlin, 21. 3. (PAT.) W późnych 
godzinach wieczornych opublikowany 
został w Berlinie pełny tekst memoz 
randum mocarstw locarneńskich. Wy: 
wołał on tu przygnębiające wrażenie. 
Kategoryczne ujęcie poszczególnych 
punktów zaskoczyła opinię niemiecką. 
Po wiadomościach, nadchodzących z 
Londynu w ostatnich dniach, liczono 


mickiej było dla nich możliwem do 
uczynienia. Reszty dopełni społeczeń: 
stwo. Rzeczą młodzieży będzie dbać 
o to, by wyższe zakłady naukowe 
funkcjonowały normalnie, 


B. L. 


a: 


się naogół z bardziej kompromisoz 
wym stanowiskiem mocarstw locarz 
neńskich w stosunku do Niemiec, Nie 
szczędzi się więc gorzkich uwag pod 
adresem Anglji'i Rady Ligi. Naogół 
jednak wyczuwa się pragnienie nieza: 
ostrzania sytuacji. 

Przyznając, że wycofanie przez 
Francję żądania całkowitego  opróże 
nienia strefy nadreńskliej stanowi nies 
wątpliwy sukces Niemiec. Koła berz 
lińskie wskazują niemniej na poważne 
skomplikowanie sytuacji przez stawia 
nie rządowi niemieckiemu wymagań 
nie dających się pogodzić z jego żą: 
daniem całkowitego uprawnienia. 


Mowa wygłoszona dzisiaj przez 


kanclerza Hitlera w Hamburgu, uwa: 
żaną jest w Berlinie do pewnego sto 
pnia za odpowiedź ma warunki, poź 
stawione przez mocarstwa  lokarneń: 
skie, Twierdzą, że zdecydowane sta: 
nowisko kanclerza uwypukla się prze 
dewszystlłiem w ustępie, w którym 
oświadczył. że Niemcy rokować będą 
w formie, w jakiej tego pragną, albo 
wcale, Raczej zgodzą się na odosob 


nienie, a postanowienie to jest niee 
wzruszalne, 
Mimo tych tak mocnych słów i 


wobec faktu, że dotychczas nie została 
ogłoszona odpowiedź Niemiec, przy: 


puszczają w tutejszych kołach poliz- 
tycznych i dyplomatycznych, że poz 
między Londynem i Berlinem toczą 


się obecnie poufne rokowania celem 
znalezienia kompromisu. 


Powódź zniszczyła 
50 miast. 


Nowy Jork. 21. 3. (PAT) W doli- 


nie rzeki Ohio oraz w innych miej: 
scowościach nowej Anglji powódź 
przyniosła olbrzymie spustoszenia. 


Około 50 miast w 6 stanach Nowej 
Anglji, Maine, New Hampshire, Verz 
mont, Massachussetts, Rhode Island i 
Connecticut uległo poważnemu zniz 
szczeniu. W 14-tu stanach dotkniętych 
powodzią zginęło 240 osób, a 300 tyz 
sięcy osób jest bez dachu. Straty ma: 
terjalne obliczane są na 400 milj. do: 
larów. W stanie Pensylwania i w zaz 
chodniej części stanu Virginia wybue 


chła epidemja tyfusu i dyfterytu, z 
którą prowadzi walkę Czerwony 
Krzyż. W stanie Maine ogłoszono 
stan wojenny. 

„Daily News“ donosi, że kobiety 


i dzieci w Pittsburgu zbierają zepsue 
te artykuły spożywcze przyniesione 
przez wodę. Wygłodzona ludność ra- 
buje sklepy spożywcze, wskutek cze: 
go dochodzi do starć z policją. W 
Pittsburgu 300 wyrostków napadło 
na pociąg towarowy z żywnością. 
Grupy wygłodzonych dzieci poszukue 
ją swych rodziców. W Manchester 
zginęło 200 zwierząt w ogrodzie zoż 
ologicznym. 


Albania -- kolonią włoską 
w Europie. 


Rzym. 21. 3. (PAT.) Donoszą z Ti- 
rany o podpisaniu nowych układów 
finansowych i gospodarczych pomięż 
dzy Włochami i Albanją. Układy te 
zastąpią dawny układ z m. 1931 w 
sprawie udzielenia Albanji przez Wło 
chy pożyczki w wysokości 100 miljo- 
nów franków w złocie. Ponadto za: 
warto porozumienie prowizoryczne, 
dotyczące wymiany handlowej oraz 
specjalny układ, mocą którego koleje 
włoskie otrzymają koncesję na eksz 
ploatację nowej strefy handlowej w 
Albanii. 

Prasa włoska z zadowoleniem kos 
mentuje powyższą wiadomość, pod: 
kreślając pomyślny rozwój stosunków: 
włoskosalbańskich oraz przypominać 
jac, że Albanja nie wzięła udzialu w 
sankcjach antywłoskich. 


< 


Wiadomości bieżące. 


s0data 
Benedykta op. 
Jutro: Katarzyny 


T, 


21 


marca 1338 Wschód siońca 538 
nama” == Zachód s 17:50 
TEATR WIELKI, 

Sobota godz. 20 „Bal w Savoyu'. 
Niedziela godz. 1530 „Przygoda w 


Grand Hotelu“. — Godz. 20 „Peer Gynt“. 
Poniedziałek godz. 20 „Bal w Savoyu'". 


TLATR ROZMAITOŚCI. 

Sobota teatr nieczynny 

Niedziela godz, 20 „Trafika pani genera 
łowej'. 

Poniedziałek godz, 20 „Trafika pani gc- 
nerałowej". 
KINOTEATRY. 

APOLLO: „Czarne róże” = Liljaną Har- 


vey. 
CHIMERA: „Złotowłosy brzdąc“ z Shire 
ley Temple. 


COLOSSEUM: „Śluby ułańskie' film, 
„Parada lotników“ rewia. 

KOPERNIK: „Pepi“ oraz groteska. 
MARYSIENKA: „Szir haszirim* oraz 


-Ziemia obiecana“. 

MUZA: „FEpizod“. 

PALACE: „Dawid Copperfield“ Freddie 
Bartholomew, Maureen O'Sullivan, Madge 
Evans, Barrymore. 

PAN: „Jego wielka miłość” z 
czem. 


S. Jara- 


PAX‘  Malowana zasłona“ z Gretą Gar- 


bo i groteska. 
RAJ: „Sprzedany głos“ = J. Senmidtem. 
STYLOWY: „Burza nad światem“ oraz 


rewja. 


SWIT. „A2 ulica” i „Skradzicno  człę 
wicka”. 

TON: „Całe miasto o tem mówi“, 

UCIECHA: „Gra o kobietę". 

— Teatr Wielki. Dziś w Teatrze 
Wicikim operctka Abrahama „Bał w Sa- 


vovu'. W roli Magdaleny wystąpi. po poz 
wrocie do zdrowia p Janina Kulczycka. 
Nadto występ p. K. Dembowskiego. W 
rolach głównych pp.: Wilińska. Jaśkiewicz, 
Więckowski 

— Teair Rozmaitości dziś nieczynny. 
Niedziela w  Teatrach miejskich. 
W niedzielę, 222g0 marca br, trzy przed- 
Stawienia Oba Teatry czynne. W Eaire 
Wiclkim; o godz. 3.50 „Przygoda w Grand 
Hotelu“. operetka z Janina Kulczycką 
Wieczorem „Peer Gynt“ Ibsena. — W Te- 
atrze Rozmaitości: wieczorem „Trafika Pa- 
ni Gererałowej". 
Nowa premjera. Zapowiedziana od- 
dawna sensacyjna sztuka Niewiarowicza ! 
Otockiego: „Korespondent Wasz donosi“. 
aktualny reportaż z ostatnich wydarzeń aż 
frykańskich, ukaże się na scenie Teatru 
Wielkiego już w końcu następnego tygo- 
dnia. Role główną krcuje T. Białoszczyń- 
ski. Reżyseruje znany z interesujących in- 
scenizacvi Bronisław Dabrowski. 


KOMUNIKATY. 


Związek Pań Domu w lokalu 
własnym przy ul. Batorego 35, urządza Wys 
stawę robót, wykonanych przez członkinie 
Zwiazku. Wystawa czynna będzie w nic- 
dailę, dnia 22 marca, od godz. 10—15 o- 
rez w poniedziałek od godz. 10—19 


— Zarząd Związku Obrońców  Lwo- 
wa z listopada 1918 roku  zawiadaz 
mia wszystkich członków Związku, że w 
niedzielę dnia 29 marca 1936 r. odbędzie 


się Walze Zgromadzenie Z. O, L. (godzina 
ll-ta rano) w sali Instytutu Technologicz- 
nego przy ul. Bourłarda 5. Wstęp na salę 
za okazaniem legitymacji członkowskiej. — 
Nadmieniamy przytem, że prawo wstępu 
mają tylko ci członkowie. którzy nie zale- 
geja z2 wkładkami członkawskiemi ponad 
6 miesięcy 

— Twórczość Ewy  Szeiburg - Zarem- 
biny, autorki „Wędrówek Joanny", 
powieści, należącej do  najpoczytniejz 
szych książek polskich ostatniej doby, bę- 
dzie tematem 79. Wieczoru Dyskusyjnego, 
Zawodowego Związku Literatów Polskich, 
który się odbędzie w poniedziałek dnia 23 
b. m. godz, 19 w parterowej sali Kasyna i 
Koła Liter. ż Artyst Dyskusję zagai prof. 
Seweryn Przybylski, Wstęp wolny. 


KRONIKA. MIEJSKĄ. 


Plan weryfikacji odznaczonych  „Orlęta- 
mi“, W związku z głośną we Lwowie spraz 
wą nadużyć przy przyznawaniu odznaki 
„Orląt* odbyło się wczoraj wieczorem z 
inicjatywy oficerów rezerwy, odznaczonych 
„Oslętami* zebranie w lokalu Zw. Of. Rez. 
Zebranie zagaił mjr. Krynicki, poczem re- 
ferat wygłosił dr. Węgrzynowski. Po dysz 
kusji uchwalono wybrać trzech delegatów 
w osobach mjr. Krynickiego, mjr. Rozwa- 
dowskiego i mjr. Lubaczewskiego, którzy 
na specjalnie na dziś zwołanem zebraniu 
Federacji Zw. Obrońców Ojczyzny przed- 
stawią postulat, aby sprawa „Orląt“ została 
wzięta pod opiekę i autorytet Federacji, 
względnie wyznaczonego przez nią ciała. 
Według krążących wersji grono osób poz 
siadających „Orlęta“ za rzeczywiste zasłu- 
gi położone w okresie woiny polskozukra- 
ińskiej, ma wystąpić z żądaniem przepro- 
wadzenia weryfikacji odznaczonych. Spez 
cjalny Komitet z pośród odznaczonych ma 
zająć się ścisłem zbadaniem aktów, tycza- 
eych? się wydawania „Orlat“. 

Zbiórka żałobna w „Ognisku W 
dniu patrona ś. p. Marszałka Józefa 


Piłsudskiego, zorganizowało „Ognie 


Z O PY e O e m an 


sa ca 


Kondoiencje 


Z powodu zgonu Ś. p. prof, U. J. 
K. dr. Stanisława Zakrzewskiego na: 
deszło na ręce. rodziny mnóstwo de- 
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oiencje P. Prezydenta Rzpiitej 
Gia rodziny Ś. p. prof. Zakizewskieg( 


dY u 


marszałków Sejmu Cara i Senatu Pry- 


stora, b. prem. J. Jędrzejewicza i Sławz | 


ka, wojewodów: lwowskiego Beliny 


pesz i pism kondolencyjnych. M., in.  Prażmowskliego, warszawskiego Nako | 
nadeszły depesze od P. Prezyderta  niecznikow:Klukowskiego i lubelskie- 
Rzplitej prof, Ignacego Mocickiego, go Rożnieckiego, dalej od wielu profe 
ministrów: spraw wewn. Raczkiesje serów wyższych uczelni w Polsce i 
cza, i oświaty Świętosławskiego, zagranicą. 

NI Z > A (hat 
prez. N. I. K. gen. Krzemieńskiego, = 
IDT DEAE PAINAEN.. pem WDT 


Zmiana na stańowisku szefa Broni Pancerna’, 


Warszawa, (Tel. wi.) Dowiadujemy 
się, że płk. 


szef, dowództwa Broni Pancernej M. 


Kossakowski, długoletni . 


S. Wojsk., wywierający wielki wpływ ` 


ma kształtowanie się polityki motory= 
zacyjnej naszego kraju od roku 1931 


i nierji, inż. Kręglewski, 


do chwili obecnej, został odwołany z 


dotychczasowego stanowiska, 

Na opróżnione po płk. Kossakow= 
skim stanowisko został mianowany 
plk. Koczwara. który ostatnio pełnił 
funkcję dowódcy Obozu Szkolnego 


Pożegnanie pbrezydenia 


Zarząd Miejski i ogół urzędników i pra- 
cawników miejskich uroczyście żegnał wcze 


raj w sali posiedzeń Rady miejskiej ustębuż : 


jącego Prezydenta miasta Waciawa Droja- 
nowskiego. 

Wnętrze ratusza przybrało uroczysty wy: 
glad. 
urzędników i pracowników miejskich, 

W chwilę później na salę posiedzeń 
wszedł prezydent Drojanowski w towarzy- 


stwie wicsprezydentów dr. Ostrowskiego, 
dz. Weryńskiego i Chajesa, oraz lawni- 


ków. Kollegjuin Magistratu zajęło pierwszy 
rząd krzeseł. Na podjum wstąpił wicepre- 
zydent dr. Ostrowski i w gorących słowach 
pożegnał prez. Drojanowskiego  imienicin 
Zarządu miejskiego, podkreślając niepospo- 
lite wartości umysłu, woli i charakteru, jaz 
kie ustępujacy prezydent reprezentował ja- 
ko człowiek i jako niezrównany, najtrosz 
kliwszy gospodarz miasta. 


Imieniem ogółu pracowników miejskich, 
zakładów i przedsiębiorstw żegnał prczy- 
denta dyr. K. Szandrowski podnosząc at- 
mosferę zaufania, rzetelnego wysiłku i wyż 
Sokiej moralności publicznej, która cecho- 
wała wzajemny stosunek ogółu pracowni: 


Salę zapełnił po brzegi liczny tłum 


Potęga milit 


Rzym. 21. 3. (PAT.) Na posiedze: 
niu parlamentu faszystowskiego z o- 
kazji wniesienia budżetu ministerstwa 
wojny, wygłosił dłuższe przemówienie 
wiceminister wojny gen. Baistrocchi, 
litóry stwierdził na wstępie, że armja 
włoska może w chwili obecnej zapew- 
nić ekspansję włoską w Afryce wscho 


dniejj a równocześnie zabezpieczyć 
wszelkie granice przeciw każdemu, 


ko odważyłby się je pogwałcić. 
Mówiąc następnie o nowej doktrys 


nie wojny manewrowej, gen. Bai- 
strocchi stwierdził, że armja, a awłaz 
szcza jej dowódcy zostali do nowej 


doktryny przystosowani i odpowied: 
nio wyszkoleni. Dowodem tego jest 
rozwój działań w Afryce Wschodniej. 

Po zmobilizowaniu w Afryce kil- 
kuset tysięcy ludzi z pośród Włochów 
i tubylców, Włochy na rozkaz króla 
i na zarządzenie Mussoliniego mogą 


| 


| 
| 
| 
| 


|) 


Rioni Pan:ernej w  Żórawicy pod 
Przemyślem : 
Komunikują, nam, że dyrektor na: 
czelny Państwowych Zakładów Inży: 
który przed 
dwoma laty objął swe funkcje po płk. 
Meyerze, podał się do dymisji. 

Jal! wiadomo P. Z. Inżynierji zawar 
ły umowę z włoskim „Fiatem“ i od 
pewnego czasu wypuszczają w małych 
serjach na rynek polski małe samo» 


chody p. n. „Polski Fiat", 


e 


drojanowszieg0. 


ków miejskich do prezydenta, jako swego 
SZEe'd. 

Zkolei głos zabrał prez, Droianowski, 
zwracając się ze słowami pożegnania naj- 
pierw do Kollegjum Zarządu  miejskiczo, 
następnie zaś do pracowników, W części 
przemówienia, skierowanej do Kollegjum, 
prez. Drojanowski naszkicował rolę po- 
szczególnych organów ustrojowych Gminy 
iich stosunek wzajemny w odniesieniu do 
naszej na gruncie lwowskin rzeczywisto: 
sen wyrażając nadzieję, że doświadczenia 
wzajemnej współpracy wyidą na dobro i 
pożytek miasta, Że szczególnie gorąc:mi 
słowami pożegnania zwrócił się prcz. Dro- 


Wszystkie przemówienia były gorąco oz 


—— z mm 


MILJON ZŁ. DLA DZIECI. 


Parcan (ZZ) 
Potrzeba wzmożenia 1 rozszerzenia 
akcji dozywiania dzieci w okresie 
pizednówka spowodowała. iz rząd, 
mino trudności finansowych postaz 
nowił przeznaczyć l milion zł. na poż 
mee doraźną dzieciom, 

Żóinisterstwo skarbu w. miesiącu 
marcu przyznałlc powyższą kwotę do 


Warszawa. 


dyspoży.ji „dinsstezstwa idywek: ODPO] 
ccznęj które pedzielito ta pomiędzy 
teray. w zalezniść od liczoy SElakwy 
i potrzeb lolalnych. Ntinister Opieki 


Spoltcznej zwrócił się aheicm do 
samorządów | spoleczeństwa © wys 
datnv współudział w akcji zarówno 
orzanizacviav jak i finansowv. 


NA BUDOWĘ POMNIKA 
MARSZAŁKA. 


Warszawa. 21. 3. (PAT.) Na dzień 
19 b. m. ogólna suma wpływów na 
tundusz budowy pomnika Marszałka 
Józefa  Piłsudsiliego w Warszawie 
osiągnęla 2,265.814.30 zł. 


EGZEKUCJA HAUPIMANNA. 
Trenton. 21. 3. (PAT.) Stracenie 


Hauptmanna wyznaczone zostało na 


„31 marca 6 godz. 20:tej, Przygotowae 


=e aeee m micz mA 


ve już listę oficjalnych osób i dzien- 
nisarzy, którzy obecni będą przy egze 
kucji. 


A yar rar 


ZZ 
ETOP =" AZER" Z SARZKCWRKA 


Sport i Wychowanie Fizyczne. 


W niedzielę odbędą się we Lwowie ra- 


stępujące imprezy sportowe: Godz 9: Tur- 
nicj szermierczy o mistrz. Lwowa w kali 
sport. przy ul. Jablonowskich 5. — Godz. 


10; Międzyklub, bieg na przełaj. organizoe 


3 Pa Z 5 + wany przez Lechję. Start i meta na boisku 
janowski do ogółu pracowników miejskich. ; 


klaskiwane. Uroczysta, a jednocześnie bar- ! 
dzo serdeczna atmosfera tego zebrania byla 


wyrazem tych goracych uczuć czci i przy- 
wiązania, jakie zaskarbił sobie prezydent 
Droianowski u tych wszystkich, którzy 
micli sposobność z nim współpracować. 
Wieczorem odbyła się podobna uroczy: 
stość pożegnalna, zorganizowana przez Ra- 
dẹ miejską. Prez. Drojanowskiego żegnał 
w serdecznych słowach w imieniu Rady 


p. Irzyk. 


ama Włoch. 


wystawić nową armję na półwyspie, 
liczącą 1250 tysięcy ludzi, wyszkblo: 
nych i odpowiednio uzbrojonych. 

W Afryce wschodniej 
obecnie 87 tysięcy zwierząt pociągo= 
wych oraz 13 tysięcy samochodów. 
Drogą morską wysłano 1 miljon ton 
materjałów, różnego rodzaju, przy: 
czem do transportów użyto 55 tysięcy 
wagonów i 450 kursów okrętowych. 
W Afryce istnieje specjalne dowódze 
two naczelne wraz z intendenturą, 
odrębne dowództwo korpusu  ekspee 
dycyjnego, dowództwo bazy głównej 
i dowództwo baz posiłkowych, 5 do= 
wództw korpusów oraz 23 dowódze 
twa dywizyj, Wysiłek gospodarczy, 
związany z utrzymaniem jednej dy: 
wizji w Afryce wschodniej, jest 3 razy 
większy od wysiłku, jakiego włymaga 
utrzymanie dywizji we Włoszech. 


"n 


sko“, Klub 
zbiórkę żałobną, w której wzięli gre- 
mjalny udział członkowie Klubu, Po 
wstępnem przemówieniu prez, Broni» 
sława Lasklownickiego, prelekcję, cha: 
rakteryzującą olbrzymie zasługi Mar- 
szałka dla Polski wygłosił prof. U. J. 
K. dr. Kamil Stefko. W drugiej części 
zebrania wspomnienie pośmiertne po» 
święcił prof. U. J. K. dr. Stan. Łem» 
picki zmarłemu niedawno ś. p. prof. 
U. J. K. dr. Stan. Zakrzewskliemu, jaz 
ko zawsze wiernemu żołnierzowi Mar: 
szałka, wielkiemu uczonemu i współ: 
twórcy „Ogniska“. 

Rocznica rewolucji węgierskiej. 
Onegdaj odbyła się z inicjatywy Toz 
warzystwa  Polsko<Węgierskiego we 
Lwowie w sali Izby Przem.-Handlo= 
wej we Lwowie uroczysta aklademja 
z okazji węgierskiego Święta narodo= 
wego. Po odegraniu hymnów polskie: 
go i węgierskiego przez orkiestrę 19 
p. p. O. L. zagaił zebranie wiceprezes 
Tow. prof. U. J. K. dr. Bulanda, po- 


Społecznoślowarzyski | czem zabrał głos 


— e A A A A A Z 


Czesław Nanke, który omówił misję 
dziejową narodu i państwa węgierskie 
go. W akademji wzięli udział m, in. 
konsul węgierski prof. Nowotny, staz 
rosta grodzki Protassewicz, wicestaż 
rosta Kirschner. 


Zwłoki na torze kolejowym Dziś 
rano znaleziono na torze kolej. linji 
Lwów— Tarnopol zwłoki Leona Noe 
waka, lat 65, gospodarza w Krzywa 
czycach. 


Giełda z dnia 21 marca 
WARSZAWA — GIEŁDA PIENIĘŻNA. 


Dewizy: Belgja 89.53, Holandja 360.90, 
Londyn 26.24, N. Jork 5.29 i jedna ósma, 
tel. 5.29 i jedna czwarta, Paryż 35.01, Praga 
21.95, Sztokholm 135.30, Szwajcarja 173.50. 
Papiery państwowe: 5 prec. poż. konwers. 
59.75, 6 prc. poż. dol. 76, 4 prc. poż. dol. 
51.70, 7 pre. poż. stabiliz, 62.75. Akcje: 
Bank Polski 97, Dolar w obrotach prywa- 
tnych 5.29. 


prof. U. J. K. dr. | 


40 pp. na Pohulance. — Godz, 11: RKS-—- 
Ukraina, tow. mecz piłkarski na boisku 
RKS. na Bogdanówce. Gael l0 
Hasmonea—Pogoń, tow, mecz piłkarski na 
boisku Pogoni. — Godz. 15: Świteź—-Poe 
goń IB, tow. mecz piłkarski na boisku Świ- 
tezi. Godz. 15: Dokończenie turnieju 
szermicrczego o mistrz. Lwowa w hali spor 
towei przy ul. labłonowskich 5. — Godz. 
19: Lechjia—AZS, międzyk!ub mecz pły- 
wacki na krytej pływalni MKWF. vrzy ul. 
Jabłonowskich 5. 

Lechja—Lwowianka, Rekord — Huragan. 
Zawody w piłce nożnej Lwowianka—Lez 
chja odbędą się w niedzielę 22 bm. na boi- 
sku 40 pp. przy ul. Kleparowskiej, Począ- 
tek zawodów o godz. llztej przedpol, Le- 
chja wystąpi tym razem w Swym reprezene 
tacyjnym składzie. W przedmeczu spotka 
się Rekord I. z Huraganem. Rekord wy- 
stąpi z nowo pozyskanymi zawodnikami. 

Jak sie urządza dobrze olimpjadę? 


W 


znajduje się , Niemczech wydano dotychczas przeszło 7 


miljonów druków i afiszów w różnych ję- 
zykach, propagujących igrzyska  olimpije 
skie. Wydano pozatem 19 miljonów bro: 
szur w 19 językach. Dyrekcja kolei niemie- 
okich w Berlinie urządziła kursy języków 
obcych dla urzędników kolejowych, któ- 
rzy pełnić będą slużbę na dworcach ber- 
lińskich w okresie olimpjady. Program kurz 
sów obeimuje języki: francuski, angielski, 
polski, włoski i szwedzki. 


ZA O O A DO A OT A M W TRZA) PRYM 


Program radiowy. 
Niedziela, 22 marca. 


Lwów. Godz. 9: Audycja poranna 10: 
11.57: Sygnał czasu. 12.035: Rozmaitości tea- 
traine. 12.15: Poranek muzyczny, 14: Rez 
cytacja prozy. 14.20: Płyty, 15: Przegląd 
rynków produktów rolnych, 15.15: Odczyt. 
15,25: Płyty. 15.45: Djalog. 16: Koncert re- 
klamowy. 16.30: Trans. fragm. obchodu 
105:ej rocznicy walk pod Grochowem. 
16.50: Słuchowisko. 17.30: Koncert. 19.45: 
Nowości poctyckie. 20: Koncert. 20.50: 
Dziennik wieczorny. 21: „Na wesołej lwow 
skiej fali“. 21.30: Feljeton. 21.45: Wiad. 
sport. 22; Koncert. 22,30: Płyty. 


Poniedziałek, 23 marca. 


Lwów. Godz. 6.30: Audycja poranna. 
11.57: Sygnał czasu. 12.03: Dziennik połu: 
dniowy. 12.15: Odczyt. 12.25: Orkiestra 
salonowa. 13.30: Płyty. 15.15: Giełda. 15.30 
Płyty. 16: Lekcja jęz. niemiedkiego. 16.15: 
Recital śpiewaczy. 16.45: Skecz. 17: Odczyt 
prof. Bystronia „Człowiek na ziemiach na- 
szych“. 17.20: Recital skrzypcowy. 17.50: 
Pogadanka. 18: Koncert. 18.30: Listy od 
dzieci. 18.40: Płyty. 18.55: Pogadanka gosz 
podarcza. 19.20: Koncert reklamowy, 19.35: 
Wywiad z prez. Poł, Zw. Kajakowego mjr. 
W. Sekunda. 19.45: Pogadanka aktualna. 
20: Koncert. 20.45: Dziennik wieczorny. 
21: Płyty. 21.30: Wieczór literacki, 22; Kon 
cert symfoniczny. 23,05: Płyty. 


(OE e "OO 
POPIERAJMY 
CELE I ZADANIA 
TOW. SZKOŁY LUD. 


a 


Sejm przyj 


pie wczorajszego pienarnego  posiez 
aa Sejmu Przyjęto bez dysku: 
A A ©. Praw e wtksiowem, ustaz 
R oprawie ogszkodowania za straz 
NA | © przez zbiegowiska puz 
icen OPĄZ ustawę o ustroju miasta 
Varszawy. 
Brzystąpiono do debaty nad 


UrToOJCKtEM: 
sose ustawy o uboju zwierząt 
Eo arskich w rzeżniach. 

NC a o > ś 
LOACIENT pos, kuławski przedstawi! 
projekt z 


Po rel NE die rzad i komisji. 
nia ae zabrał „głos „min. Po: 
ea „ah „w imieniu rządu 
kulów o szreśleniu w jedzym z arty: 
opłatą meu ustawy wyrazów. „Za 
nie w] rzecz nadzoru nad ubojem 
» BEZĄ niż 10 gr od 1 kg. zywej 
br Ba nadać punktowi 4+emu 
i CORE następujące: „Przepisu ust. 
Ais Stosuje Się na obszarze wos 


wagi" 
o 


CH 


ae © E których ludność wyznań, 
sie” stosowania przy uboju 
NIĄ "A zabiegów, wynosi mniej 
m 3 „gółu ludności. Na ob: 
nuch i na l wprowadzenie odmien: 

2 SPöschów i warunków dokony= 


wenta A ; 
"ELIA uboju zależy od organu stano: 


"IĘCEgO gminy. Uchwała ta podlega 
=atwierqdzeniu wojewody“. 
H Przeméwieniu min. Poniatow: 
>" *BO rozwinęła się długa dyskusja. 
Pos, Rubinstein w czasie swego prze 
mówienia dwukrotnie użył zwrotów 
takich, jak  „oszczerstwa” i „jarzmo 
Ewaltu", sa co zostal dwukrotnie Pizy 
widany ao porzadku. 
Posłanka Prystorowa zwróciła się 


O KRZYŻ NIEPODLEGŁOŚCI 
DLA RZESZOWA. 


Rzeszów. 21. 3. (PAT.) Zarząd 
Związku Legjonistów na posiedzeniu 
w dniu 19 b. m. uchwalił poczynić 
kroki celem uzyskania Krzyża Niepoż 
dległości do herbu m. Rzeszowa. W 
Sprawie tej zwrócono się do gen. Pie 
skora, przewodniczącego Koła b. żołe 
nierzy 6 baonu Legjonów Polskich, 
którego oficerem był płk. Leopold 
Lis Kula. Do zasług niepodległościo= 
wych Rzeszowa należy również wysta 
wienie kilku klompanij na odsiecz i 
obronę Lwowa i Śląska. Ponadto mia: 
sto łożyło dużo na wyekwipowanie 
kompanij legjonowych, odchodzących 
do walki. 


gl usiawę 0 u 


Wane A 5. (AKT) Na wstę 


„GAZETA LWOWSKA” Nr. 68 z dnia 22 marca 1936 r. 


Se nsedil £ goraca prośbą, aby, licząc 
się z uczuciami calego narodu poiskieź 
go 1 jego słuszną opinią oraz cpinją 
komisji  aaministracyjnei, zechciał 
przyjąć pcprawkę komisji do art. 5. 

Fo wyczerpaniu listy mówców Za: 


brał gios Minister Przemysłu i Handlu 


nm MY 


w rytuamym. 


Zkolei Izba przystąpiła do głosowa: 
nia, Pierwsze cziery artykuły ustawy 
przyjęto w  Grzmieniu  komisyjnem. 
boprawkę manicjiszości de art. 5 odi 
rzueono. 

Następnie Sejm przyjął ustawę w 


drugiem czytaniu, a na wniosek pos. 


Górecki, który w dłuższem przemó: | Ducha, ze względu na to, oy umożli 
uiu uzasadniai stanowisko rządu. wić Senatowi uchwalenie tej ustawy, 
Po tem przemoewieniu krótkie ds: , izba postanowiła przystąpić natyche 

klaracje złożyli pos. Sommerstein i | miast do trzeciego czytania. poczem 

Sprawozdawca nos. Pulawski, którv | bez dyskusji ustawę przyjęto w trze 

wypowiedział się przeciwkc poprawe | ciem czytaniu. 

kori mniejszości. == 

p Ba, O BO LA MEE Em zm 

TOSE ~ crm 


Plan światowej konferencji. 


Paryż. 21. 3. (PAT.) Korespondent 
londyński „Petit Journal“ donosi na 
podstawie informacyj z kół  angiele 
skich, że stanowczość Ribbentropa w 
Londynie jest tylko manewrem, mają: 
cym na celu ułatwienie późniejszych 
rokowań z rządem angielskim, Plan 
bowiem Światowej konferencji, Która- 


Warszawa. 21. 3. PAT. ogłasza na: 
stępujacy komunikat o sytuacji na 
frontach w Abisynji w dniu 20 mare 
ca rase 


Operacje na większą skalę nie zoz 
staly wstrzymane, lecz, jak się zdaje, 
tempo ich uległo zwolnieniu. Na ca: 
łym froncie północnym — wedlug 


doniesień ze źródeł erytrejskich — woj 
ska włoskie wykorzystywały swe o7 
statnie sukcesy i zdołały dość znacznie 
posunąć się naprzód. Lotnicy włoscy 
pracują bez wytchnienia. Kilka samo: 
lotów włoskich zaatakowało w pobliżu 
Harraru zgrupowania wojsk nieprzyz 
jacielskica. Zdaniem obserwatorów 
cudzoziemskich, te raidy lotnicze zda- 
ja się wskazywać, iż Włosi przygoto: 


| wują ogólną ofenzywę, którym ewen= 


tualnym wspólnym celem ma być 
stolica abisyńska. Tego rodzaju plan 
przedstawia dla Włochów te korzyści, 


| 


jska włoskie idą naprzó 


| 
| 
| 
| 


by się zajęła nietylko kwestją zbrojeń, 
lecz także sprawą rozdziału surow= 
ców i mandatów kolonjalnych, został 
powitany w Berlinie z dużem zado- 
woleniem, tak, że kanclerz Hitler bę: 
dzie się starał unikać wszelkich bru: 
talnych gestów, któreby mogły poło- 
żyć kres przyszłym rozmowom, 

d. 


iż pozostawia Abisyńczyków w nie- 
pewności co do punktu, z którego 
rozpocznie się przyszła ofenzywa wło 
ska. l 

Pomimo oficjalnych zaprzeczeń, u: 
trwala się mniemanie, iż rokowania 
pokojowe lub conajmniej rozmowiy, 
mogące doprowadzić do rozejmu lub 
zaniechania dalszych działań wojen: 
nych, są już rozpoczęte, Wszystkie 
koła abisyńskiie zachowują jednak w 
tej sprawie jaknajściślejsze milczenie. 

Posiadacz koncesji naftowej, finan: 
sista Rickett, który przybył dziś do 
AddiszAbeba z Dzibuti, odmówił ue 
dzielenia jakichkolwiek wyjaśnień co 
do powodów swej wizyty, jednakże 
według opinji utrzymującej się w dos 
brze poinformowanych kołach abisyń= 
skich, Rickett ma do wypełnienia pez 
wną misję dyplomatyczną wobec cez 
sarza Abisynii. 


Przeciwnatarcie abisyńskie. 


Paryż. 21. 3 (PAT.) Agencja Ha: 
vasa donosi z AddiszAbeby: krąży 


nie została potwierdzona, że rasowie 
Kas i Sejum przeszli w dolinie Uarazi 


tu wiadomość, która jednak oficjalnie | do kontrataku, odrzucając nieprzyjae 


Gawęda wiosenna. 


Wiosna zbliża się wielkimi kroli- 
Mi Tak przynajmniej głosi kalen- 
darz. Nie brak zresztą innych jeszcze 
wskazówek. Na łamach pism perjoz 
Ycznych ukazują się coraz częściej 
mniej [ub więcej udatne utwory poez 
tyckie, opiewające zmienną pogodę i 
onczące się niezmiennie inwokacją 
O oczu lub serca bliżej nieokreślonej 
osoby, płci — przypuszczalnie — odz 
miennej. Nic dziwnego, jeśli się zwia: 
ży, że na wiosnę „nawet wiór do wió: 
ra inklinację czuje“, Natomiast ludzie 
starsi odczuwają zazwyczaj w tym 
okresie łamanie w klościach, co wpraw: 
dzie mniej usposabia do wylewów 
poetyckich, jest jednak  nieomylną 
som zmiany sezonu. Pozatem wszys 
dg R ogarnia jakiś nieokrez 
a ke a pewne rozleniwienie 
Ue €c do wysiłków fizycznych 
| ysiowych. Słowem wszyscy 
S ERIE charakterystycznym nastro- 
jom wiosennym, 
Temi sprawami zajęli się w ostat- 
nich czasach, oprócz poetów, także i 
uczeni, którzy usiłują zdać sobie spra» 
wę z wpływu, jaki wywiera zmiana 
pór raku na przebieg spraw życjoż 
wych w organiźmie ludzkim, Dzięki 
ich pracom wiemy obecnie, że nastro: 
je wiosenne są wyrazem dokonywują: 
cych się w naszym ustroju doniosłych 
zmian biologicznych. Mianowicie na 
wiosnę zaczynamy uzupełniać zapasy 
energji życiowej, wyczerpane w ciągu 
zimy wskutek działania niskiej tem: 
peratury zewnętrznej, ubogiego w wiz 
taminy pożywienia i braku światła 
słonecznego. 

To ostatnie jest szczególnie ważne. 

naszym klimacie słońce zimą uka- 
zuje się dość rzadko i krótko Świeci, 


a pozatem skład jego promieni jest 
nieco inny, aniżeli latem lub na wioż 
snę. Jak wiadomo, nie wszystkie proz 
mienie, wchodzące w skład światła 
słonecznego, działają jednakowo na 
żywe ustroje. Najbardziej 
znaczeniu biologicznem jest promienio 
wanie nadfiołkowe (ultrafioletowe), 
ale i tu istnieją różnice. Jedynie pez 
wna część promieni nadfiołkowych 
odgrywa decydującą rolę w wytwarza 
niu się czynnika  przeciwrachityczneś 
go — witaminy D — w skórze. Przy 
braku tych t. zw. „promieni Dorno“ 
wytwarzanie czynnika D zostaje zaz 
hamowane, w następstwie czego u 
dzieci powstaje krzywica, a u doros 
słych występują często zaburzenia, 
związane z niedostatecznem przyswa: 


janiem wapnia oraz obniżeniem zaz 
wartości fosforu we krwi. 
Otóż „promienie Dorno* w zimie 


do nas prawie wcale nie docierają. Tez 
mu należy przedewszystkiem przypie 
sać fakt, że w okresie zimowym daje 
się u dzieci stale zauważyć zahamo: 
wanie wzrostu; jest to chyba dość 
przekonywujący dowód deprymujące: 
go działania warunków zimowych na 
sprawy życiowe. 

Z nastaniem wiosny organizm, 
przystosowany iw) ciągu długich mie= 
sięcy do przytłumionego niejako byż 
towania, musi całkowicie zmienić na- 
stawienie, aby sprostać zmienionym 
warunkom i wykorzystać je należycie. 
Zmiana odbywa się stopniowo, wy: 
maga jednak znacznego wysiłku. 
Zwłaszcza t. zw. wegetatywny układ 
nerwowy, który niezależnie od naszej 
woli reguluje działalność życiową 
wszystkich narządów ciała, wystawioż 
ny jest na ciężką próbę. Promienie 


czynne w ` 


wiosennego słońca ładują nasz orgaz 
nizm energją, przyczem rolę przewo 
dów grają nerwy wegetatywne. Wsku 
tek wytężonej pracy są one podraże 
nione i to podrażnienie daje o sobie 
znać zarówno w dziedzinie psychicz: 
nej, jak i w dziedzinie fizycznej. Toż 
warzyszą temu nawet pewne zmiany 
w obrazie mikroskopowym krwi. 
Znaczenia tego zjawiska nie możemy 
jeszcze ocenić, świadczy ono jednak 
wymownie o głębokim i wielostrone 
nym wpływie wiosny na organizm 
ludzki, 

Został nawet ukuty specjalny terz 
min dla określenia całokształtu zmian, 
zachodzących na wiosnę w organiz: 
mach żywych: wiosna biologiczna. 
Ta właśnie biologiczna wiosna „choz 
dzi po kościach“ ludziom. Niechęć do 
wysiłków, pewne rozleniwienie, które 
wówczas odczuwamy, jest swojego 
rodzaju ostrzeżeniem. Sama przyroda 
dyktuje, że ciężko pracujący orgaz 
nizm wymaga oszczędzania i dostatee 
cznego wypoczynku. 

Mówiąc o oszczędzaniu, nie mam 
wcale na myśli odgradzania się w ja 
kikolwielt sposób od życia czynnego. 
'J ludzi zdrowych nie jest to wcale ko 
nieczne. Wystarczy, jeśli nie będzie: 
my specjalnie utrudniali organizmowi 


jego pracy, n.p. przez  zatruwanie 
go nadmiernem paleniem, albo alkor 
holem. Palacze powinni ograniczyć 


palenie, lubiący zaglądać do kieliszka 
powinni o nim na czas jakiś zapome 
nieć. Wszystkich zaś, bez wyjątku, obo 
wiązuje nakaz ubierania się odpowie 
nio do panującej w danej chwili 
temperatury: nie chodzić, jak wielu 
czyni, w futrze przy 15 stopniach ciez 
pła, albo — odwrotnie w lekkim 
płaszczyku podczas przymrozku po 
zachodzie słońca. 

Co za się tyczy wypoczynku, to nie 


i 
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Doroczna wystawa fotografiji 


Szesnastą doroczną wystawę fotografiki 
polskiej zorganizowało lwowskie Towarzy- 
stwo Fotograficzne w salach Muzeum Przez 
mysłu Artystycznego. Dzięki tym co rok 
urządzanym wystawom, obsyłanym obficie 
przcz fotografików z całej Polski, nietylko 
z wielkich miast, ale i z małych ośrodków 
prowincjonalnych mamy we Lwowie moż- 
ność oglądania od lat wszystkich najbar- 
dziej wartościowych przejawów na polu 
naszej fotografiki. A przynajmniej powin 
nimy mieć tę możność, Czy tak jednak 
jest w istocie? Czy te wystawy doroszne 
zawsze prezentują publiczności prace naj- 
wybitniejszych polskich fotografików? 

Oglądając obecną wystawę i wspominaz 
jac uprzednią z przed roku, pocieszałem 
się myślą, że jest inaczej, że to co na niej 
widzimy nie daje właściwego poglądu na 
osiagnięcia naszej fotografiki, Myśl zaś o 
tej przypuszczalnej niczupełności wystawy, 
o tem że prawdopodobnie niejeden z naj- 
lepszych przedstawicieli naszej fotografiki 
całkiem nie bierze w niej udziału, było mi 
pociechą oczywiście dlatego, bo rzeczy 
pięknych i naprawdę godnych zobaczenia 
znalazłem na nicj bardzo, ale to bardzo 
niewiele, tak że gdyby uznać tę wystawę za 
miarodajną podstawę do oceny całości na- 
szej fotografiki, sąd ten z konieczności 
musiałby wypaść bardzo ujemnie. 

Prac na wystawie jest sporo, przeszło 
czterysta, wykonanych przez 138(1) osób. 
Ale w olbrzymiej większości są to prace 
najzupełniej niezajmujące, mimo że dość 
często poprawne. Prawie wszyscy reprez 
zentowani na niej fotograficy, podobni w 
tem do naszych filmowców zdają się nic 
nic wiedzieć o ogromnem bogactwie wi- 
zualnych możliwości świata. W obliczu 
natury brak im twórczej aktywności, pasji 
odkrywczej. W parze z tem idzie, powtae 
rzam uwagi raz już wypowiedziane z oka- 
zji wystawy zeszłorocznej, nieumiejętność 
wyjścia z zaklętego kręgu motywów odda- 
wna j najpowszechniej uznanych za ładne 
czy charakterystyczne i doszczętnie już 
zbanalizowanych, 

Obrazy Bułhaka oglądamy naturalnie zaz 
wsze z szacunkiem dla jego szczerze arty- 
stycznej indywidualności nawet wtedy, gdy 
nie przedstawiaja one jego najwyższej klaz 
sy. Dobrze wygląda też nicjedna praca 1m- 
nych członków wileńskiego Fotoklubu. 
„Portret formistyczny" p. Zdanowskiej za- 
sługuje na specjalną wzmiankę. Z Iwowe 
skich fotografików  wyszczególnić należy 
przedewszystkiem piękną kolekcię dr. Groe- 
ra i dr. Rodkowskiego doskonałą „Muzykę 
na ulicy“ i „Portret p. K“. Nic można też 
nie wspomnieć o portretach p. Olesińskiej 
z Warszawy wykonanych z dużym sma 
kiem. Pozatem utkwiły mi jeszcze w pa- 
mięci niektóre prace pp. Auerbacha. Bur- 
nagla. Cypriana, Koppera. Moszczyńskiego, 
Porębskiego, Szarfa, Wańskiego, Wieczor: 
ka i Żukowskiego, o różnej zreszta war- 
tości. 


ciężkie straty. Z 
donoszą, że Dez 
Emdatsae 


ciela, który poniósł 
tych samych źródeł 
dzak! Hajelu zajął jakoby 
kan w Erytrei. 


chodzi tu o jakieś specjalnie 'wiosen= 
ne nieróbstwo, lecz jedynie o to, aby 
zwykłą pracę przeplatać pauzami, wyż 
Starczającemi do pewnego odprężenia 
mięśni i nerwów. Trzeba też pamiętać, 
że człowiek potrzebuje przeciętnie 
około 8 godzin snu na dobę i nie poz 
winien bez dostatecznych powodów 
tej codziennej porcji uszczuplać, Waże 
ne jest przytem, aby godziny snu przy 
padały :w porze wypoczynku, przez 
naturę wyznaczonej, a więc w godzie 
nach nocnych — gdzieś pomiędzy 10 
wieczór, a 7 rano. 

Jeszcze parę słów o djecie wiosen- 
nej. Tu instynkt wrodzony wskazuje 
nam właściwą drogę. Na iwiosnę ode 
czuwamy specjalny pociąg do jarzyn. 
Rzecz zrozumiała, potrzebujemy bor 
wiem wzmożonej dostawy witamin, 
których nasze zimowe pożywienie z 
reguły zawiera niewiele, Trzeba więc 
nieco ograniczyć ilość mięsa, zwięe 
kszyć natomiast ilość sałaty i szpina= 
ku, które u nas zazwyczaj dość wczez 
śnie ukazują się na rynklu. 

Niestety są one dość drogie; przeto 
ci, którzy nie mogą sobie na te noważ 
lijski pozwolić, powinni zwrócić 
szczególną uwagę na konserwy z poz 
midorów, pomidory bowiem zacho» 
wują swą wartość witaminową nawet 
w postaci konserwowanej, 

Należy wreszcie nadmienić, że iwiioz 
sna jest odpowiednią porą do przepro 
wadzenia kuracji dla ludzi, cierpią- 
cych na zwolnioną przemianę matez 
rji. W takich wypadkach wskazaną 
bywa łagodna kuracja karlsbadzka 
albo morszyńska, Wpływa ona zna 
klomicie na stan ogólny i samopoczu: 
cie. 

Tyle wskazówek ogólnych lekarza 
na wiosnę. Resztę powinien każdemu 
podyktować jego własny zdrowy roze 


sądek. 
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Ogłoszenia urzedowe. 


LICYTACJE. 


P Kma 5422/55. 376155 136, 2/30, 
73/36. 467/36, 431/36, 547/56. Obwieszczez 
nie. Komornik Sądu grodzkiego rewiru !II. 
w Drohobyczu na zasadzic art. 602 kpc. 
obwie,szcza, że dnia 27 marca 1936 godzi- 
na lósta odbędzie się publiczna licytacja 
ruchomości, należących do Fani Hanel w 
Drohobyczu, a składających się z 16 pa- 
czek herbaty, 20 kg. mąki grysikowej, 60 
paczek kawy różnej marki i sorty, 10 kg. 
pęcaku. 14 kg, krup jęczmiennych, 140 pa- 
czek cykorji różnej sorty i jakości, 30 kaz 
wałków mydła, 13 kawałków Radjonu, 14 
fl. octu, 4 pudełek makaronu, 10 kg, ku- 
kurudzianki, 20 kg, mąki, 50 paczek proz 
szku do pieczywa i innych ruchomości w 
protokole zajęcia wymienionych, a nadto 
urządzenia domowego: 1 szafy, l wagi sto- 
łowej, 1 wagi dccymalnej, 2 szał jasnych, 
2 szafek nocnych, I lady sklepowej, 1 półki 
z szufladami, 1 kredensu kuchennego. 1 
zegara stojącego, 1 primusu, 1 możździeża, 
1 lustra z konzola, 2 szaf ciemnych. 1 eta- 
żerki, 1 stołu jadalnego, |  narzutki mę: 
skiej, 1 ubrania męskiego, ocenionych na 
łączną kwotę 550 zł. Ruchomości te można 
ogladać w dniu licytacji w czasie wyżej O- 
znaczonym na miejscu sprzedaży w sklepie 
dłużniczki i mieszkaniu  znajdującem się 
przy ul. Piłsudskiego w domu Hiauptmana. 
Sprzedaż odbędzie się celem zaspokojenia 
wierzycieli Mozesa Krochmala, Firmy Mau- 
rycy Finker, Fy. Schicht, Abrahama Fiaupt- 
mana, Benjamina Jollesa, M. Segala i Ska. 
Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru III. 

Drohobycz, 14 marca 1936. 1005K 


V. Km. 343/36. Obwieszczenie. Komor- 
nik Sądu grodzkicgo miejskiego wc Lw3e 
wie Rewiru V. z siedzibą urzędową we 
Lwowie, przy ul. Grodzickich 4, na zasa- 
dzie art 602 kpc. obwieszcza, że w dniu 
24 marca 1936 o godz. 11.30 odbędzie się 
licytacja publiczna ruchomości, należących 
do dłużnika, w jego lokalu we Lwowie, 
przy ul. św. Kingi L. 1, składających się z 
auta ciężarowego marki „Chevrolet“ 4zcy- 
lindrowego, oszacowanych na łączną kwotę 
1500 zł. V. Km. 1548/55. Dnia 31 marca 
19356 o godz. 10.40 odbędzie się licytacja 
publiczna ruchomości, należących do dłuż- 
niczki, w jej lokalu we Lwowie. przy ul. 
Panieńskiej L. 19, składających się z 2.000 
sztuk fornierów, oszacowanych na łączną 
kwotę 2.000 zł. V. Km. 107/36. Dnia zł 
marca 1936 o godzinie 10.30 odbędzie się 
licytacja publiczna ruchomości, należących 
do dłużnika, w jego lokalu we Lwowic, 
przy ul. Panieńskiej 8, składających się z 
urządzenia fabrycznego, maszyn do wyż 
robu cukierków i różnych wyrobów z cze- 
kolady, oszadowanych na łączną kwotę 
6.589 zł. Sprzedaż powyższych ruchomości 
rozpocznie się od połowy ceny oszacowa- 
nia. Ruchomości oglądać można w dniu 
licytacji w miejscu sprzedaży w czasie wys 
żej podanym. 997K 


Km. 996/33, Obwieszczenie, Komornik 
Sadu grodzkicgo w Buczaczu, urzędujący 
w Buczaczu przy ul. Mickiewicza pod Nr. 
6 na zasadzie art. 679 kpc. obwieszcza, że 
w dniu 27 kwietnia 1936 od godziny i0-ej 
rano w sali rozpraw Nr. IV. Sądu grodze 
kiego w Buczaczu odbędzie się sprzedaż 
z publicznej licytacji nieruchomości, skła- 
dającej się z pbud. Ikat. 1473 wraz ze znaj- 
dującym się na tejże domem mieszkalnym 
i budynkiem gosp., położonej w gminie 
(kat. Buczacz powiecie buozackim wojez 
wództwie tarnopolskiem, obejmującej. po- 
wierzchni 1 ar. 82 m kw., która stanowi 
własność Marcelego i Anieli Rysieców po 
połowie, Nieruchomość ta miema urządzoż 
nej księgi hipotecznej, „gdyż „poprzednia 
księga gruntowa w czasie wojny „uległa 
zniszczeniu. Powyższa nieruchomość zo- 
stała oszacowana na sumę zł. ać gr. a 

edaż zaś rozpocznie się od ceny WY- 
e tj. od kwoty zł, 3.969 gr. 27. Liz 
cytant przystepujący do przetargu powi- 
nien złożyć rękojmię w gotowiźnie w kwos 
cie 529 zł. 23 gr. albo w takich papierach 
wartościowych badź książ. wkładk. instytu- 
cyj,j w których wolno umieszczać fundue 
sze małoletnich i że papiery wartościowe 
przyjęte będą w wartości 5/4 części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do- 
datkowem publicznem obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki ode 
mienne, że prawa osób trzecich nie będą 
przeszkodą do licytacji i przysądzenia wła 
spości na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, 
jeżeli osoby te przed rozpoczęciem prze- 
largu nie złożą dowodu, że wniosły poz 
wództwo o zwolnienie nieruchomości lub 
jej części od egzekucji i że uzyskały po- 
stanowienie właściwego Sądu, nakazujące 
zawieszenie egzekucji, że w ciągu ostatnich 
2.ch tygodni przed licytacja wolno ogla- 
dać nieruchomość w dni powszednie od 
godziny 8-ej do l8zej, akta zaś postępo- 
wania egzekucyjnego można przeglądać 
w Sadzie, 
Komornik Sądu Grodzkiego. 
Buczacz, 16 lutego 1936. 
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M Km. 3724/33. Obwieszczenie. Komor- 
nik Sądu grodzkiego w Złoczowie rew. 11. 
Edward Łupian, urzędujący w realności 
przy ul. Zamkowej |. ori. 1, obwieszcza, że 
dnia 15 maja 1936 r. od godz. 9-tej rano w 
sali Nr. 22 Sądu grodzkiego w Złoczowie 
odbędzie się sprzedaż z publicznej licytaz 
cji nieruchomości obj. whl. 309 gm. m. Zło- 
czowa Dra Teedora Wania, adwokata w 
Złoczowie własnej, składającej się z bd. 
Ik 248 i psrt. lk. 118, kompleksu parcel 
jednym frontem do ul. Potockiego, drugim 


edaktor naczelny i wydawca: Aleksander Wareński. 


GAZETA LWOWSKA Nr. 68 z dnia 22 marca 1936 r. 


zaś do Wałów Piłsudskiego zwróconego o | 
łącznej powierzchni 864 m kw., na któym ! 


znajduja się: |. piętr. murow. budynek 
mieszkalny w części frontowej o zabudow. 
pow. 291.60 m kw. i w skrzydle bocznym 


© zabudowanej pow. 14790 m kw., szopa : 


zajezdna z urządzoną wewnątrz 


stajenką 1 


drewnianą między mur. z cegły filarami o ! 


zabudow. pow. 7392 m kw., strózżówka 
murow. o zabud. now, 26.60 m kw. wszys 
stkie kryte pocynkow. blacha, 
betonowa, studnia wiercona i ogrodzenie 
murowane, łącznci wartości szacunkowej 
65.546 zł. 80 gr. Cena wywołania wynosi 
49.160 zł. 10 gr. Licytant przystępujący do 
przetargu powinien złożyć rękojmię w go- 
towiźnic w kwocie 6.554 złotych 70 
groszy albo w takich papierach 
wartościowych bądź książeczkach wkładko- 
wych instytucji, w których wolno umiesz- 
czać fundusze małoletnich, i że papiery 
wartościowe przyjęte będą w wartości 3/4 
części ceny giełdowej. Przy licytacji będą 
zachowane ustawowe warunki  licytacyjne, 
o ile dodatkowem publicznem obwieszcze 
niem nie będą podane do wiadomości wa- 
runki odmienne. że prawa osób trzecich 
nie będą przeszkodą do licytacji i przysą- 
dzenia własności na rzecz nabywcy bez 
zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczę- 
ciem przetargu nie złoża dowodu, że wnios 
sły nowództwo o zwolnienie nieruchomo- 
Ści lub jei części od egzekucji, że w ciagu 
ostatnich dwóch tygodni przed licytacją 
wolno ogladać nieruchomość w dni pows 


szednie od godziny 8-mej, do I8-tej, akta | 


zaś postepowania egzekucyjnego można 
przeglądać w Sądzie grodzkim O. w 
Złoczowie. 


Komomik Sądu Grodzkiego Rewiru II. 
Złoczów, 20 marca 1936. 1004K 


UZNANIE ZA ZMARŁEGO. 


I T 23/34. Antoni Dubec, urodzony 12 
grudnia 1867 w Florvnce, wyjechał w roku 
1894 do Ameryki i ed roku 1914 zaginął. 
Wdrażając postępowanie celem uznania go 
zmarłym wzywa się o udzielenie o nim 
wiadomości. Po roku wydanem zostanie 
orzeczenie. 

Sąd Okręgowy Wydział I. 

Nowy Sacz, JI stycznia 1935. 


T. 13/35. Edykt. Wasyl Szkirka syn Jana 
urodzony 1891 w Mużyłowie. jako żołnierz 
55 pp. austr. w roku 191+ zginał pod Gród- 
kiem Jagiellońskim. Ogłasza się, by udzic- 
lono o zaginionym wiadomości do 6 mie- 


sięcy. 
Sąd Okregowy. 
Brzeżany, 8 marca 1936. 1006 
T. 261/35, Piotr Pawluk, urodzony 1884 
w Lubyczy Kameralnej. iako żołnierz b. 
armji austrjackiej zaginał, Ogłasza się po- 
wszechnc wezwanie o udzielenie Sądowi 
wiadomości o losach zaginionego. Zaginio: 
ny zaś, o ile żyje winien w ciagu pól roku 
donieść Sądowi o swem życiu. 
Sąd Okręgowy. 
Lwów, 2 stycznia 1936. 1014 
T. 253/35. Antoni Dorosz, urodzony 21 
czerwca 1882 w Uhmowie, jako wachmistrz 
b. żandarmerji austr. zaginął. Ogłasza się 


powszechne wezwanie o udzielenie Sądowi ; 


wiadomości o losach zaginionego. Zaginio- 

ny zaś o ile żyje winien w ciagu roku doz 
nieść Sądowi o swem życiu. 
Sąd Okręgowy. 

Lwów, 21 stycznia 1936. 1013 


T. 56/35. Edykt. Ołeksa Liusz, syn Sem- 
ka, urodzony 1894 w Kunaszowie, jako 
żołnierz 41 pp. austr. w r. 1916 zginał tra- 
fiony kulą pod „Monte Lemerle". Ogłasza 
się, by do 3 miesięcy udzielono wiadomo: 
ści o nim. 

Sąd Okręgowy. 

Brzeżany, 6 lutego 1936. 


I 2. T. 52/35. Edykt. Stefan Cymbalista, 
syn Stefana i Tekli ur. 30 września 1860 w 
Bouszowie i tam zamieszkały, po wybuchu 
wojny Światowej, wzięty został w r. 1914 
wraz z końmi, jako podwoda dla wojska 
austrjackiego, następnie wywieziony do o- 
bozu internowanych w Talerhofic. Od tego 
czasu niema o nim wiadomości, zachodzi 
więc domniemanie, że nie żyje. Na prośbe 
jego żony Pałahny Cymbalistcj wdraża się 
postępowanie celem uznania Stefana Cym: 
bałistego za zmarłego. Ogłasza się wezwa- 
nie, aby najpóźniej do 6 miesięcy od dnia 
ogłoszenia edyktu w gazecie udzielono tus. 
Sądowi w Brzcżanach wiadomości o zagi- 
nionym, a jego się wzywa, aby się zgłosił 
w Sądzie lub dal znać o sobie. Po bezskuz 
tecznym upływie tego terminu Sąd na po- 
nowny wniosek orzeknie ostatecznie, 

Sąd Okręgowy Wydział (. cywilny. 

Brzeżany, 3 stycznia 1936. 598 


L T, 26/35/16. Edykt. Józef Ryba, syn An; 
drzeja i Wiktorji z Wcsołków, urodzony 
dnia 17 października 1895 w Rzepienniku, 
żołnierz 20 pp. armji austrjackiej, zaginął 
na wojnie światowej na froncie włoskim w 
r. 1918. Wdrażając postępowanie celem u- 
znania go za zmarłego wzywa się o udzie- 
lenie o nim wiadomości. Po 6 miesiącach 
na ponowną prośbę wydane zostanie orzeż 
czenie. 

Sąd Okręgowy Wydział I cywilny, 

Nowy Sącz, 22 lutego 1936. 


I. T. 32/35/4. Edykt. Ascher Rottenberg, 
nieśl. syn Reisli Rottenberg, urodzony dnia 
3 maja 1902 w Biczycach niem. żołnierz 1 
psp. armji polskiej, zaginął na wojnie pol- 
skosbolszewickiej na froncie koło Płocka. 
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Śmieciarka : 


, skiemu 


za zmarłego wzywa się o udzielenie o nim 
wiadomości. Po 6 miesiącach na ponowną 
prośbę wydane zostanie orzeczenie. 
Sąd Okręgowy Wydział I. cywilny. 
Nowy Sącz, 24 lutego 1936. J000 


Y. 15/56. Grzegorz Wyszeński, urodzony 
2 grudnia 1591 w Potyliczu, jako żołnierz 
austrjacki zaginął. Ogłasza się powszechne 
wezwanie o udzielenie Sądowi wiadomości 
o tosach zaginionego. Zaginiony zaś, o ile 
żyje winien w ciągu 6 miesięcy donieść Są- 
dowi o swem życiu. 

Sąd Okregowy. 

Lwów, 14 marca 1936. 1017 

T. 33/36, Michał Jacheć urodzony 25 
lipca 1896 w Bratkowicach, jako żołnierz 
armji polskiej zaginął, Ogłasza się powsze- 
chne wezwanie o udzielenie Sądowi wiaz 
domości o łosach zaginionego. Zaginiony 
zaś o ile żyje winien w ciągu 6 miesięcy 
donieść Sadowi o swem życiu. 

Sad Okręgowy. 

Lwów, 5 marca 1936. 1016 

T. 266/35. Paweł Charkiw, urodzony 1878 
w Boratynie, jako żołnierz b. armii austrja- 
ckiej, zaginął. Celem uznania go za «mare 
łego i rozwiązania małżeństwa ogłasza się 
powszcchne wczwanie o udzielenie Sądowi 
lub kuratorowi Drowi Adolfowi Czudow- 
adwokatewi wc Lwowie wiadomo- 
ści o losach zaginionego. Zaginiony zaś, o 
ile żyje winicn w ciągu pół roku donieść 
Sądowi o swem życiu. 

Sąd Okręgowy. 

Lwów, I4 stycznia 1936. 1015 

T. 4/36. Edykt. Kość ]akimiec syn Bazyz 
lego. urodzony 1892 w Bohatkowcach, jako 
żołnierz WP. zaginął 1919 r. Wzywa się, 
by udzielono Sądowi o nim wiadomości do 
6 micsięcy. 

Sad Okręgowy, 

Brzcżany, 153 lutego 1936. 1006 

l 

T 16/5453, Edykt. Dmyter Oleksyn. syn 
Iwana urodzany 13 października 1894, zaz 
nicszkały w Pabczem żołnierz b. armii 
austriackiej zacinął na wojnie w roku 1915. 
W/drażaiąc nostęnowanie celem uznania go 
za zmarłego wzywa się uwiadomić Sad albo 
kuratora Wasyla Zacharka o zaginionym 
do 6 miesięcy. noczem Sąd rozstrzygnie na 
nonowny wniosck, 

Sad Okregowy Wydział I. 
W Stanisławowie dnia 26 kwietnia 1934 1018 


SPADKI. 


A 5/55. Edykt. Sydonia z Załuskich Du. 
schekowa współwłaściciełka dóbr Pniatyn- 
Podwysoka zmarła 8 czerwca 1935 z pozos 
stawicniem kodycyłarnego rozporządzenia 
ostatniej woli. Sądowi nie wiadomo o istnie 
niu wszystkich dziedziców, ustanowiona 
przeto Dra Michala Chawronę adwokata w 
Przemyślonach kuratorem spadku, zaś Dra 
Kornela Terleckiego adwokata w Brzeża- 
nach kuratorem tych dziedziców których 
pobyt nie jest wiadomym Sądowi. Kto 
mierza zgłosić roszczenie do spadku. wi- 
nien o tem donieść tut. Sądowi do jednego 
roku, licząc od dnia dzisiejszego, gdyż po 
bezskutecznym upływie tego okresu rozpra- 
wa spadkowa odbędzie sie przy udziale 
dziedziców, którzy się zgłosili, względnie 
w wypadku niewykazania praw do spadku, 
przypadnie Skarbowi Państwa. 

Sad Okręgowy. 


W Brzeżanach, 13 lutego 1936, 
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ROZMAITE. 


Prcz. 6808/56. Edykt. Sad Apelacyjny w 
postępowaniu celem odnowienia księgi grun 
towci Sądu Grodzkiego w Sądowej Wiszni 
dla gminy kat. Dmytrowice wzywa do zgła- 
szania w Sądzie Grodzkim w Sądowej Wie 
szni do dnia 31 lipca 1936 zarzutów w 
myśl $ 14 ustawy z 25 lipca 1871 Nr. 96 
Dzprp. 

Lwów, i2 marca 1936. 1012 

Prez. 6501/36. Edykt. Sad Apelacyjny w 
postępowaniu celem odnowienia księgi grun 
towej Sadu Grodzkiego w Radymnie dla 
gmyny kat. Łazy przez utworzenie nowych 
wykazów hipotecznych od 44 do 1036 wzy- 
wa do zgłaszania w Sadzie Grodzkim w 
Radymnie do dnia 31 lipca 1936 zarzutów 
w myśl $ 14 ustawy z 25 lipca 1871, Nr. 96 
Dzpp. 

Lwów, I1 marca 1936, 1011 


Prez. 6150/36. Edykt. Sąd Apelacyjny w 
postępowaniu celem odnowienia księgi grun 
towej Sadu Grodzkiego w Niżankowicaci 
dla gmin Kkatastralnych Grochowce, Drozz 
dowice i Darowice wzywa do zgłaszania w 
Sadzie Grodzkim w Niżankowicach do 31 
lipca 1936 zarzutów w myśl $ 14 ustawy z 
25 lipca 1871 Nr. 96 dzpp. 


Lwów, 6 marca 1936, 1010 
OGŁOSZENIA PRYWATNE. 


SPÓŁDZIELNIA SPOŻYWCZA PRACO- 
WNIKÓW PAŃSTWOWYCH I KOMU- 
NALNYCH z ogr. odp. w MIELCU 


podaje do wiadomości wierzycieli, że na 
Walnem Zgromadzen'u członków  Spół. 
dzielni w dniu 23 lutego br. zapadła u- 
chwała przyjęcia nowego statutu uzgodnio- 
nego z ustawa o Sbpóldzielniach z 29/0 
1920 Dz. ust. R. P. 111 p. 733 z tem. że: 
1) $ I. otrzymuje brzmienie ,Spółdzicl- 
nia Spożywcza Pracowników Państwowych 
i Komunalnych ‚Konsum w Mielcu“ z odz 


Wdrażajac postępowanie celem uznania go ! powiedzialnościa udziałami“. 


Redaktor odpowiedzialny: E. Kozłowski. 


2) $ 10, d „Członek obowiązany jest od- 
powiadać za zobowiązania Spółdzielni za- 
deklarowanemi udziałami". 

3) $ 12 „Udział wynosi 25 zł. płatny 
gotówką przy zapisaniu się czlonka w 
T 5 zł, reszta w ratach rocznych vo 
AAR 

4) § 27 Zarząd składa się z 3 osób, 
powołanych z pośród członków przez Ra- 
dẹ 'Nadzorczą na czas nieograniczony. 

W związku z powyższa zmianą wzywa 
się wierzycieli do zgłoszenia swych roszz 
czeń w terminie 3 miesięcznym od daty 
ogłoszenia. 995 
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ZARZĄD SPÓŁKI AKCYJNEJ 
ZAKŁAD ELEKTRYCZNY OKRĘGU 
LWOWSKIEGO S. A. 


we Lwowie, ul. L. Sapiehy L. 5/11, 


ma zaszczyt zawiadomić Pp. Akcjonariu: 
szów. że Zwyczaine Walne Zgromadzenie 
odbędzie sie 25 kwietnia 1936 r. w sobotę, 
o godzinie 13-tej w sali posiedzeń Magi- 
stratu lwowskiego z następujacym porząd- 
kiem dziennym: 1) Wybór Przewcdniczą: 
cego. 2) Sprawozdanie Zarzadu za rok us 
biegły, 3) Sprawozdanie rewizorów wybra- 
nych przez Radę Nadzorczą. 4) Zatwier- 
dzenie bilansu î rachunku strat i zysków. 
5) Padział zysków. 6) Udzielenie Władzom 
Spółki absolutorium. 7) Zatwierdzenie ko. 
obtacji członka Rady Nadzorczej 8) Wv- 
bór uzupełniaiacy 3 członków Rady Nad: 
zorczci, 9) Emisia obligacii na 2 milionv 
złotych Właścicicle akcii na okaziciela ko- 
rzystaja z prawa głosu” na Walnem Zsro- 
madzeniu o ile na 7 dni przed terminem 
Zgromadzenia złożyli akcie lubh  Świade- 
ciwa Tymczasowe w biurze Zorzedu Sbółe 
ka Lwów. ul. L Sapichy 1. 3/11, 973 
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RADA NADZORCZA I ZARZAD SPÖL- 
KI „POLSOT* Polska Spólka dla obrotu 
towarowego S. A. we Lwowie 


zawiadamia że dnia 16 kwietnia 1936 o 

godz. 17-tci (5 povoł) odbędzie się w loz 

kalu Snółki we Lwowie. przy ul. Szajnoż 
chy Ia 


RV. ZWYCZAINE WALNE ZGROMA- 
DZENIE AKCJONARJUSZÓW 

z następującym porządkiem dzicnnym: 

1. Rozpatrzenie przedłożonego  sprawo- 
zdania, bilansu i rachunku strat i zysków 
za rok 1935, 

2. Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej wye 
delegowanej z grona Rady Nadzorczej de 
sprawdzenia ksiąg j bilansu za rok 1935. 

3. Zatwierdzenie bilansu i udzielenie ab- 
solutorjium Radzie Nadzorczej i Zarządowi 
za rok 1935. 

4. Powzięcie uchwały co do użycia wy: 
kazanej nadwyżki zysku, 

5. Wybór Rady Nadzorczej na dałsze 
trzy lata w miejsce ustępującej po myśli 
$ 26 statutu Spółki. 

6. Wnioski Avkcjonarjuszów, 

PP. Akcjonarjusze, chcący wziąć udział 
w tem Walnem Zgromadzeniu, winni zło- 
żyć swoje akcje wraz z bieżącymi kupona- 
mi w kasie Spółki we Lwowie, ul. Szajno= 
chy 2 najpóźniej na 7 dmi przed terminem 
Walncgo Zgromadzenia tj. do dnia 9 kwie- 
tnia br, gdzie otrzymają poświadczenie. 
które opicwać będzie na nazwisko z zapo: 
daniem ilości akcji i głosów  przysługują- 
cych upoważnionemu Akojonarjuszowi. Po- 
świadczenie to służyć będzie jako lerity= 
macja do wzięcia udziału w Walnem Zgro- 
madzeniu, Zdeponowane akcje wydane bę: 
da po Walnem Zgromadzeniu za zwrotem 
poświadczenia. 

Ponadto wskazuje się, stosownie do $ 13 
siatutu, na możność zgłoszenia przez Akz 
cjonarjuszy reprezentujących 1/10 część kaz 
pitału akcyjnego, dodatkowych spraw na 
porządek dzienny, o ile to nastąpi najpóź: 
niej do dnia 28 marca 1936. 857 
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POLSKIE TOWARZYSTWO MUZYCZNE 
we Lwowie, ul. Chorążyczyzna |. 7, 


W poniedziałek, 30 marca 1936 odbędzie się 


DOROCZNE ZWYCZAJNE WALNE 
ZGROMADZENIE 
członków Polskiego Towarzystwa Muzycz- 
nego o godzinie 5.30 wieczór w malej sali 
Pol. Tow. Muz. 


Porządek dzienny: 

1. Sprawozdanie z czynności 
stwa za rok 1934/35, 

2. Sprawozdanie Komisji rewizyjnej, 

3, Uchwalenic budżetu na rok 1935/36. 

4. Wybór prezesa Towarzystwa na 3 lata 
oraz 4 członków Wydziału na 3 lata, a 
komisji rewizyjnej na 1 rok. 

5. Wnioski. 

W razie gdyby o godzinie 5.30 wieczór 
nie zebrał się komplet członków statutowo 
przepisany, odbędzie się następne Walne 
Zgromadzenie tego samego dnia i w tent 
samem miejscu o godzinie 6 wieczór, bez 
względu na ilość obecnych. 

Po odbiór legitymacyj uprawniających 
do wstępu na Walne Zgromadzenie należy 
się zgłaszać w' Kancelarji Towarzystwa w 
godz. od 9—13 i 15—18 do dnia 30 marca 
1936 godz. 13-ta. 

Za Wydział: 


Towarzy- 


Prezes: Dambowski. — Sekretarz: Dr. Z. 
Kulczycki, 1002 
„POLEGGS*, handel jaj, spółka z ogr. 


odp. we Lwowie, w likwidacji, wzywa wies 
rzycieli do zgłoszenia ich wierzytelności w 
ciągu 3 miesięcy na ręce likwidatorki p. 
Sary Goldrei we Lwowie, ul. Potockiego 
48. 806 


UNIEWAŻNIAM 
szkolną. Nykyforuk Mirosława. 


zgubioną legitymację 
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Z drukarni „Słowa Polskiego“ Lwów, Zimorowicza 15. 


